
1 

 

Hołdy pruskie na przestrzeni stuleci XV-XVIII w. 

 

Hołd 

Hołd lenny (łac. homagium) to uroczysta ceremonia zawarcia kontraktu 

lennego, sięgająca swymi początkami tradycji frankijskich. Składała się z 

hołdu lennego i dokonania inwestytury, która oznaczała formalne 

przekazanie seniorowi dóbr wasala. Składając hołd wasal klękał przed 

swoim seniorem i składał mu przysięgę wierności na Pismo Święte. 

Jednocześnie oferował mu pomoc zbrojną w razie potrzeby, a także 

przyrzekał służyć radą oraz w każdy inny sposób, jakiego senior sobie 

zażyczył. Symbolem przyjęcia przysięgi było wręczenie wasalowi przez 

seniora przedmiotu symbolizującego przekazanie władzy podległej, 

najczęściej w formie chorągwi. 

 

Koniec potęgi państwa zakonnego w Prusach 

Ekspansję krzyżacką powstrzymała w 1410 r. klęska militarna zadana 

przez wojska polsko-litewsko-ruskie w bitwie pod Grunwaldem. W 1454 r. 

zbuntowani mieszkańcy państwa krzyżackiego poddali całe terytorium 

królowi polskiemu Kazimierzowi Jagiellończykowi, który dokonał wówczas 

aktu inkorporacji Prus do Korony Królestwa Polskiego. Akt ten skutkował 

wybuchem wojny trzynastoletniej (1454-1466), zakończonej porażką 

Zakonu i II pokojem toruńskim. Po zakończeniu działań zbrojnych, w 

efekcie jego postanowień, część państwa krzyżackiego wraz z 

odzyskanym Pomorzem Gdańskim została inkorporowana do Korony 

Królestwa Polskiego tworząc nową prowincję Prusy Królewskie. Druga 

część, zwana odtąd Prusami Krzyżackimi, stała się lennem polskich 

monarchów. 

 

Inkorporacja Prus do Korony Królestwa Polskiego 1454 

4 lutego 1454 r. Związek Pruski wypowiedział posłuszeństwo Zakonowi 

Krzyżackiemu, a już 4 dni później wielkie poselstwo na czele z Janem 

Bażyńskim wyruszyło do Krakowa. Przez niemal miesiąc trwały rokowania 
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z Polakami. Celem poselstwa związkowego było poddanie Prus polskiemu 

monarsze na warunkach, które zapewniłyby stanom pruskim realny wpływ 

na zarząd kraju. 6 marca kancelaria królewska wydała akt inkorporacji. 

Dokumentem tym Kazimierz Jagiellończyk, powołując się na dawną 

przynależność ziem pruskich, ogłaszał przejęcie ich całości i wcielenie do 

Królestwa Polskiego, na prośbę mieszkańców Prus.  

Akt inkorporacji i poddanie się stanów pruskich królowi polskiemu 

oznaczały faktycznie likwidację państwa zakonu krzyżackiego w Prusach 

oraz początek wojny trzynastoletniej. 

 

II pokój toruński 1466 

Traktat wcielający bezpośrednio do Królestwa Polskiego Prusy Królewskie 

wraz z biskupią Warmią, był kompromisem pozostawiającym w rękach 

krzyżackich wschodnią część Prus, podległą jednak formalnie królowi 

polskiemu (na podstawie aktu inkorporacji z 1454 r.). Część ta, zwana 

odtąd Prusami Krzyżackimi, stała się lennem polskim. Każdy z wielkich 

mistrzów zobowiązany był odtąd w ciągu 6 miesięcy od objęcia urzędu do 

składania osobistej przysięgi wierności wobec króla oraz przyrzeczenia 

dotrzymania warunków II pokoju toruńskiego. 

W dokumencie nie użyto jednak terminologii lennej i nie wspomniano 

o inwestyturze wielkiego mistrza na Prusy Krzyżackie. Dodatkowo traktat 

toruński nabierał mocy po uzyskaniu akceptacji kurii rzymskiej, co nie 

nastąpiło. 

 

Tekst przysięgi wielkich mistrzów 

Zgodnie z postanowieniami drugiego pokoju toruńskiego każdy nowo 

obrany wielki mistrz zakonu krzyżackiego powinien w ciągu 6 miesięcy 

złożyć przysięgę królowi polskiemu. Traktat zabraniał krzyżakom 

zabiegania o zwolnienie z tejże przysięgi wierności. Jej tekst, zaczerpnięty 

z opublikowanego w 1594 r. w Krakowie dzieła Stanisława Sarnickiego 
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„Statuta i metrika przywilejów koronnych językiem polskim spisane”, 

brzmiał następująco: 

„Ja [imię] Mistrz Wielki Zakony Panny Maryjej w Niemcach, książę i rada 

Królestwa Polskiego przysięgam: iż od tej godziny będę wiernym 

Najjaśniejszemu Książęciu Panu Kazimierzowi Królowi i potomkom jego 

królom, i Królestwu Polskiemu i ich rozmnożenia będę wiernie sprawował, 

i sprawom królewskim i królestwa wiernie radził, i tajemnice, które mnie 

którymkolwiek sposobem zawierzone będą ku ich szkodzie żadnemu 

objawiać nie będę. Nadto pokoju we wszystkich kondycjach i artykułach 

dochowywać będę i strzec. Tak mnie pan Bóg niech wspomoże i ten 

Święty Krzyż”. 

 

 

 

 

Wybór margrabiego Ansbach Albrechta Hohenzollerna na 

wielkiego mistrza krzyżackiego 

 

13 lutego 1511 r. Albrecht Hohenzollern, syn Fryderyka Starszego 

margrabiego Ansbach i siostrzeniec króla Zygmunta I Starego, został 
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wybrany na wielkiego mistrza zakonu krzyżackiego. Strona polska od 

początku sprzeciwiała się wyborowi na to stanowisko kolejnego księcia 

Rzeszy. W połowie stycznia poseł królewski Jan Zaremba protestował 

przed regentami Zakonu przeciwko planom wyboru Albrechta, 

przekazując, iż król, jako zwierzchnik lenny, nie wyraził nań zgody. 

Jednocześnie Zygmunt zarządził pogotowie wojenne w Prusach, 

szczególnie w zamku malborskim, najważniejszej twierdzy w prowincji.  

Hohenzollern uzyskał poparcie króla Czech i Węgier Władysława 

Jagiellończyka, pozostającego pod wpływem brata Albrechta, Jerzego 

brandenburskiego. Spowodowało to, że król polski pod naciskiem 

dyplomacji czesko-węgierskiej zaczął skłaniać się do zaakceptowania 

wyboru siostrzeńca na wielkiego mistrza. 14 lutego nowy wielki mistrz 

pisemnie zawiadomił stany Prus Krzyżackich o swoim wyborze. Zygmunt 

Stary odpowiedział, że chętnie zatwierdzi wybór Albrechta, jeśli ten po 

objęciu urzędu dopełni warunków traktatu toruńskiego i złoży królowi 

hołd.  

 

Ostatnia wojna z Zakonem 1519-1521 i rozejm toruński 1521-

1525 

Wojna polsko-krzyżacka z lat 1519-1521 nie zakończyła się zawarciem 

trwałego pokoju, lecz jedynie podpisaniem w Toruniu czteroletniego 

rozejmu, który miał obowiązywać do 10 kwietnia 1525 r. Głównym 

powodem wybuchu wojny była niechęć do złożenia królowi polskiemu 

hołdu lennego przez wielkiego mistrza Albrechta Hohenzollerna. Wynikała 

ona z negowania postanowień II pokoju toruńskiego i chęci zrewidowania 

jego warunków poprzez wysuwanie wobec Polski pretensji terytorialnych 

oraz żądań zwrotu Prus Królewskich, Warmii i Malborka.  

Obie strony konfliktu zgodziły się oddać spór pod sąd rozjemczy cesarza 

Karola V oraz króla Węgier Ludwika II Jagiellończyka. W Krakowie 

natomiast pojawiły się różne pomysły rozwiązania „problemu 

krzyżackiego”. Wysłannicy Prus Królewskich, obradujący osobno z 

biskupem warmińskim Maurycym Ferberem, żądali od Zakonu 
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przekazania części Pomezanii i ziem na lewym brzegu Pasłęki. Krzyżacy 

bezwzględnie żądania te odrzucili. Natomiast na radzie senatu pojawiły się 

dwie skrajne koncepcje: pierwsza, firmowana przez sprzyjającego 

Zakonowi kanclerza wielkiego koronnego Krzysztofa Szydłowieckiego, 

przewidywała sekularyzację zakonu krzyżackiego w Prusach. Drugą 

forsował arcybiskup gnieźnieński Jan Łaski, który chciał usunięcia 

Krzyżaków, a także pełnej inkorporacji Prus Zakonnych do Korony 

Królestwa Polskiego. Ostatecznie zwyciężyła koncepcja Szydłowieckiego, 

którą poparli również przedstawiciele Prus Królewskich. 

 

Traktat krakowski 1525 

Traktat pokojowy między Polską a zakonem krzyżackim został zawarty 8 

kwietnia 1525 r., a 9 kwietnia postanowienia traktatu zaakceptowali 

posłowie krzyżaccy i stanów Prus Zakonnych (odtąd Książęcych). Na 

zgliszczach państwa krzyżackiego utworzono świeckie księstwo, które 

stało się lennem Korony. 10 kwietnia 1525 r. Albrecht Hohenzollern, 

pierwszy książę pruski, złożył hołd królowi Polski na rynku przed ratuszem 

w Krakowie.  

Traktat krakowski ustanawiał sekularyzację pruskiej gałęzi zakonu oraz 

powoływał lenno pruskie („księstwo w Prusach”, potocznie Księstwo 

Pruskie lub Prusy Książęce), które powierzono Albrechtowi 

Hohenzollernowi i jego męskim potomkom, z prawem do sukcesji dla 

braci wielkiego mistrza (Jerzy Hohenzollern-Ansbach, Kazimierz 

Hohenzollern, Jan Hohenzollern) wraz z ich potomstwem w linii męskiej. 

Albrecht przyjął tytuł „księcia w Prusach” (dux in Prussia), dla odróżnienia 

od króla polskiego, który był „panem i dziedzicem całych Prus” (dominus 

et haeres Prussiae). 

 

Hołd pruski na Rynku w Krakowie 

Uroczystość tzw. „Hołdu pruskiego” była zwieńczeniem traktatu 

krakowskiego podpisanego 8 kwietnia.  Dwa dni później, 10 kwietnia 1525 

r. na rynku krakowskim, odbyło się publiczne złożenie hołdu przez 
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wielkiego mistrza Albrechta von Brandenburg-Ansbach, już jako 

świeckiego księcia i lennika Korony Królestwa Polskiego. Rankiem król 

Zygmunt I, w otoczeniu królowej, dzieci, margrabiego Jerzego, księcia 

Fryderyka legnicko-brzeskiego, ambasadora króla węgierskiego Ludwika 

Jagiellończyka oraz najwyższych dostojników wyruszył z Wawelu na 

rynek. W ratuszu Zygmunt I przywdział strój koronacyjny i zasiadł na 

tronie ustawionym na specjalnie zbudowanym na tę uroczystość 

podwyższeniu, opartym o mury ratusza, królowa zaś w oknie jednej z 

kamienic. Około godziny 11 przed południem posłowie krzyżaccy z 

biskupem pomezańskim Erhardem von Queissem na czele zbliżyli się do 

tronu i uklęknęli przed królem. Prosili o okazanie łaski siostrzeńcowi 

królewskiemu Albrechtowi i nadanie mu w lenno dziedziczne. Odpowiedzi 

udzielił im podkanclerzy Piotr Tomicki, który w imieniu monarchy 

przychylił się do prośby posłów. Po chwili Albrecht, w towarzystwie książąt 

brata Jerzego brandenburskiego i szwagra Fryderyka legnickiego, 

podszedł do podwyższenia. Zsiadł z konia, klęknął przed królem i 

podziękował za okazaną łaskę. Po wyrażeniu przez Albrechta gotowości 

wypełnienia swoich obowiązków lennych, Zygmunt I dokonał aktu 

symbolicznej inwestytury na nowe Księstwo Pruskie. Wręczył księciu 

proporzec, na którym na białym tle figurował czarny orzeł (dawny herb 

Zakonu) z literą „S” (Sigismundus) na piersi i królewską koroną na szyi, 

stanowiący odtąd godło Albrechta. 

Po przyjęciu przysięgi król pasował go na rycerza wraz z kilkunastoma 

innymi Polakami i cudzoziemcami. Po złożeniu przysięgi towarzyszący 

Albrechtowi Krzyżacy zdarli krzyże z swoich płaszczy na znak likwidacji 

pruskiej gałęzi Zakonu. Następnie w katedrze na Wawelu odbyła się 

uroczysta msza i uczta na zamku. 
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Następcy księcia Albrechta 

Po śmierci Albrechta Hohenzollerna i zawirowaniach z objęciem tronu 

przez jego niepełnosprawnego syna Albrechta Fryderyka, sejm w 1611 

roku wyraził zgodę na dopuszczenie elektorów z brandenburskiej rodziny 

Hohenzollernów do sukcesji i lenna pruskiego. Decyzja ta przekreślała 

szansę na inkorporację Prus i była istotną zmianą traktatu krakowskiego. 

W 1618 roku po śmierci Albrechta Fryderyka nastąpiło faktyczne przejęcie 

księstwa przez elektora Jana Zygmunta, co zaowocowało powstaniem unii 
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personalnej Brandenburgii i Prus. W 1594 r. poślubił on Annę, córkę 

księcia pruskiego Albrechta Fryderyka, co wzmocniło jego prawa do 

dziedziczenia w Prusach. Jego syn Jerzy Wilhelm był nie tylko potomkiem 

linii elektorskiej, ale również prawnukiem po kądzieli Albrechta 

Hohenzollerna. Podobnie jak jego wielcy następcy: Fryderyk Wilhelm 

Wielki Elektor, Fryderyk I, pierwszy król w Prusach, Fryderyk II czy 

cesarze niemieccy Wilhelm I i Wilhelm II. 

 

Okres likwidacji zależności lennej wobec Korony 

W 1657 roku podczas potopu szwedzkiego zawarto w Welawie traktat 

pomiędzy Rzeczpospolitą a Prusami Książęcymi. Układ dotyczył przede 

wszystkim zakończenia działań zbrojnych między Rzeczpospolitą a 

elektorem brandenburskim, będącym jednocześnie księciem pruskim. W 

traktacie tym strony dokonywały regulacji prawnej stosunku między 

oboma krajami, znosząc zależność lenną zastąpioną przez sojusz 

wojskowy, co prowadziło bezpośrednio do uzyskania niezależności w 

Prusach Książęcych przez Hohenzollernów. W listopadzie 1657 roku 

zawarto w Bydgoszczy porozumienie uzupełniające, które załatwiało 

sprawy polsko-brandenburskiego sojuszu wojskowego. Traktaty 

welawsko-bydgoskie zaaprobowała konstytucja sejmowa z 1658, w której 

przyjęto oraz aprobowano wszelkie układy zawarte z elektorem w roku 

poprzednim, a potwierdził je potem pokój oliwski z 1660 roku, w którym 

uznano suwerenność Prus Książęcych. 

 

Koronacja Fryderyka I w Królewcu 

W okresie długich rządów w Brandenburgii - Prusach Fryderyka Wilhelma 

„Wielkiego Elektora” (1640-1688) państwo to nie tylko zdołało powiększyć 

znacząco swój obszar, ale również uwolniło się od zależności lennej od 

Polski (1657). Fryderyk Wilhelm wprowadził rządy absolutystyczne, 

znacznemu wzmocnieniu uległ aparat administracji a armia stała się 

podporą potęgi państwowej.  
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Następca Wielkiego Elektora, Fryderyk III odziedziczył silne, 

scentralizowane i zmilitaryzowane państwo, a jego marzeniem było od 

początku włożenie na skronie korony królewskiej.  

Akt samokoronacji Fryderyka III na Fryderyka I „króla w Prusach”, 

terytorialnie ograniczony jedynie do obszaru Prus Książęcych, miał 

miejsce 18 stycznia 1701 r. w Królewcu. Już 22 lutego cesarz Leopold I 

zaakceptował tytuł królewski elektora brandenburskiego, w krótkim czasie 

uczyniły to także Anglia, Holandia, Dania, Szwecja, Rosja i wielu książąt 

Rzeszy. Pomimo poparcia króla Augusta II Mocnego, Rzeczpospolita nie 

uznawała pruskiego tytułu królewskiego do 1764 r., jego akceptacji 

odmówił też Zakon Krzyżacki. 

 

I rozbiór Polski i hołd w Malborku w 1772 roku 

Decyzja o rozbiorze Rzeczypospolitej zapadła w Petersburgu najpóźniej 

jesienią 1770 r. Pierwszy rozbiór został przypieczętowany traktatem 5 

sierpnia 1772 r. przez przedstawicieli Rosji, Prus i Austrii. Otworzył on 

tym samym drogę do późniejszej całkowitej likwidacji Rzeczypospolitej 

Obojga Narodów. 12 października garnizon polski opuścił Malbork, a 

następnego dnia o godzinie 6 rano do miasta wkroczyły oddziały pruskie 

pod dowództwem generała majora Jerzego Reinholda von Thadden. 

27 września 1772 r. był ostatnim akordem bezprawnego aktu agresji, 

jakim był zabór Prus Królewskich i aneksja ziem prowincji przez króla 

pruskiego Fryderyka II Hohenzollerna. Tego dnia na zamku w Malborku, w 

Wielkim Refektarzu na Zamku Średnim, odbyło się homagium, czyli 

uroczyste złożenie hołdu przedstawicielom monarchy pruskiego. Dla 

mieszkających w Prusach Królewskich Polaków data ta oznaczała początek 

akcji germanizacyjnej rozpoczętej wkrótce przez państwo pruskie. 

Pomimo, iż luterańskie i świeckie państwo pruskie nie przyznawało się 

jeszcze wówczas do dziedzictwa Zakonu Krzyżackiego, akt aneksji 

uważany był przez wschodnich Prusaków za sprawiedliwość dziejową, 

która doprowadziła do zjednoczenia Prus. 


